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K R A K Ó W .

Senal Rządzący zamianował na dniu 3 Sty­
cznia 1845 r. P. Pawła Barańskiego dotychcza­
sowego zastępcę budowniczego Akademickiego 
adjunktem I. oddziału Budownictwa w miejsce 
P .  Tomasza Majewskiego, na urząd-inspektora 
budowniczego gmachów Akademickich posunię­
tego. _____

Z prywatnych listów odebrano tu wiado­
m ość ,  ż e  sławny fortepianista D oehler ,  który 
niedawno w Berlinie tylokrotnie był z uniesie­
niem s łuchany ,— ma tu przybyć w tych dniach 
wraz z młodym wiolonczelistą P iaf i .

Jutro w  teatrze po raz  pierwszy M o x a l d e s i i i .

W iadom ości zagrauiczue.

■— Ham burg. —
D. 27 grud. pochowano tu zwłoki najbogat­

szego kupca naszego , Salomona Heinego , za 
ktoremi szedł poczet około 90 powozów. Jak 
słychać, zostawił nieboszczyk uaslępujące te­
stamentowe postanow ienie: Wszystkim tute j­
szym zakładom miłosiernym, tudzież wszyst­
kim ludziom bióra swego przeznaczył razem 1 
mil. inarków. Z tych otrzymał wystawiony 
przez niego żydowski szpital dla chorych 30000  
mrk. z tym w arunkiem , że gdyby administra- 
cya tegoż siostrzeńcowi je g o , Drowi H e in e , 
który je s t  lekarzem przy tym zakładzie , miej­
sce wypowiedzieć miała, 15 .000  mrk. napowrót 
spłacić należy.— Takowe przypaść mają wtedy 
Drowi Heinemu. Ludzie biórowń otrzymają za 
każdy rok służby 1000 mrk., a zatem sam prze­
w odniczący ,  P. Leo 40,000  mrk. Dra SchrÓ-

der„ dzieci dostaną 500,000, zięć Oppenhejmer 
600,000 a Dr. Halle ta k ie  zięć n ieboszczyka, 
1 milion mrk. wraz z nowo wystawionym" do­
mem. Synowi dostaje się reszta majątku, któ­
ry po odciągnieiru zapisów wyniesie je szcze 
najmniej 10 milionów. Wykonawcami testamen­
tu są Dr. Riesser n o ta ry u sz , P. Sóhle i Dr. 
H er tz ,  którzy dopóki łikwidacya trwać będzie, 
pobierać mają procenta od 30,000  mrk ; po- 
czem dopiero kapitał sam pomiędzy nich ro z ­
dzielony zostanie. Już na łożu śmiertelnem w y­
brał nieboszczyk srebrn r serwis do herbaty dla 
swego przyjaciela Dra Ghaufepie. W czoraj po 
darował ta k ie  Heine tutejszemu ubóstwu ży­
dowskiemu 3000 mrk.

—  P a ry s  28 G rudnia. —
Jedna z gazet ministeryalnych odebrała z 

Londynu doniesienie, że królowa angielska i 
x iążę Albrecht na przyszłą wiosnę znowu w 
podróż do Franeyi udać się postanowili. — P o­
w iada ,  że już  teraz w Fontainebleau i W e rsa ­
lu wielkie na przyjęoie tych gości czynią p rzy­
gotowania.

W szystkie gazety oppozycyjne wymieniają 
jaiso wypadek nader uwagi godny owo milcze­
nie , z jakiem mowie od tronn od pierwszego 
aź do ostatniego słowa w izbie się przysłuchi­
wano, wyjąw szy zwyczajne ceremonialne okrzy­
ki przy wstąpieniu króla i wystąpieniu jego  z 
sali. K unsłilu lion isia  powiada: » Żaden szm er 
udziału i u k o n ten tow an i  , źadeu okrzyk rado­
śc i , żadna oznaka zadowolenia nie zapełniała 
p r z e rw ,  które król czytając mowę swoję mię­
dzy giównemi paragrafami robił. Zgromadzenie 
przyjęło Z widoczną oziębłością us tęp ,  w k tó­
rym król żywą swą objawia radość względem 
zaślubienia xięcia Aumale. Czyż może izba 
przez to chciata aać do poznania, że nie czuje 
sympaty: dla rodziny królewskiej i dia młodego 
x ię c ia ,  odznaczającego się tylu szczytnemi przy­



miotami? Bynajmniej. Ale ogólne wrażenie mo­
wy tej było niepomyślne, a oziębłość i cisza 
wywołane przez  czysto polityczne paragrafy w 
calem zgromadzeniu, tr tfa ły  aż do końca. Jest 
to od dawnego czasu pierwsze podobne zdarze­
nie ,  że mowy od tronu w takiem ponurem mil­
czeniu słuchano. Po posiedzeniu ministrowie 
oddalili się zasmuceni.«

—  L ondyn  26  G rudnia  —
Podług twierdzenia gazety dworskiej Court

Jou rn a l  ma być zamiarem królowej . zwiedzić 
na przyszli} wiosnę Paryż.

Wykonano tu niedawno wynalazek w sztu­
ce rysunku, który nie tylko znacznej liczbie 
sztuk wyzwolonych , ale także zakładom publi­
cznym i prywatnym wielkiera niebezpieczeń­
stwem zagraża, (łto ustęp z dz. artystycznego 
tutejszego A rl-U n io n , mówiący o tym wynalaz­
ku. »Mówiliśmy już  kilka miesięcy o lem w y­
nalazku, za pomocą którego w kilka dni mo­
żna odrobić rycinę na miedzi lub stali z taką 
dokładnością, że niepodobna będzie odróżnić 
kopii od oryginału. Nie potrzeba do tego wca­
le blachy, która do odbicia oryginału s łużyła ,  
ale dosyć je s t  jednego exemplarza ryciuy na 
miedzi lub stali,  by otrzymać inną blachę, któ­
rą  można wybić 20,'000 exetnplarzy. Zape­
wniono nas ,  że wynalazca tak zręcznie kopio­
wać może bilety bankow e, że naśladujący nie 
będzie w stanie odróżnić biletu prawdziwego 
od fałszywego. —  Niedawno odbiło kopią ryci­
ny  zagrauiczuej , której blacha nigdy w Anglii 
się nie znajdowała, ponieważ orygiualna rycina 
znajduje się we wszystkich sklepach stosow­
n y c h , łatwo więc porównać kopię z orygina­
łem , kopia ta nie jest w ykończoną, ale je s t  
tak rzadkiej piękności i tak zapewnia o po­
myślnym skutku w ynalazkn , źe na przyszły 
miesiąc możemy obiecać podobną prenumerato­
rom naszego dziennika.» Szanowny wydawca 
Art-Union donosi nam je sz c z e ,  źe nowa ryci­
n a ,  którą na stali każe robić, wypracowana bę­
dzie z ryciny obrazu Delarocha wyrobionćj na 
miedzi; źe kopie te przedstawiał wielu a r ty ­
stom , pomiędzy któremi znajdowało się kilku 
sztycharzy i wszyscy dziwili się doskonałości 
odrobienia i naśladowania.

—  M a d ry t  18 G rudnia. —
Rząd dowiedział s i ę , iź wychodźcy hiszpań­

scy w Portugalii seryo o wtargnieniu w gra­
nice Galicyi zamyślają. Pan Gonzalez Bravo 
powrócił dla tego spiesznie na miejsce urzędo- 
wauia swego do Lizbony, W zdłuż  całej gra­
nicy portugalskiej ustanowiono w ojska ,  aby każ­
de kuszenie się o wzniecenie buntu w Estre- 
madurze , Andaluzyi i Galicyi w zarodach przy­
tłumić. Clamor Publico  zamieścił spis stra­
conych politycznych zbrodniarzy podczas jedno­
rocznego panowania um iarkowanych, t. j. za 
ministeryum Gouzaleza Bravo i N arv ae za— je s t  
ich 214, prawie wszyscy, kilkunastu może w y ­
ją w szy ,  bez wszelkiej procedury sądowej roz­
strzelani zostali.  — Podług pisma z Bajonny 
pau Capderilla , angielski wicekonsul w  Rosas,

dla inuiemanego podstępu , zmierzającego do 
zbuntowania Lampardunu , aresztowany i do 
Barcelony odprowadzony został.

— R zym  16 G rudnia. —
Lord Shrewsbury . widzialna polityczna gło­

wa katolików w Anglii, spędziwszy tu prze­
szło łat 10 ,  powrócił do ojczyzny swej i taui 
na zawsze, pozostanie, kosztowne sprzęty pa­
łacu Simonelti, który zam ieszk iw ał,  ju ż  publi­
cznie sprzedane. Jedna córka lorda je s t  za Klę­
ciem D o r ia , druga , niegdyś małżonka xięcia 
Borghese, umarta. Zapraw dę ,  żaden monar­
cha za czasów naszych tyle nie łożył nakładu 
i tyle nie wydał pieniędzy na korzyść kościoła 
jak  lord Shrewsbufy.

— Z  n a d  gran icy tureckiej 12 G rudnia . — 
Donoszą z Bucharestu, że hospodar pozw o­

lił na zaślubienie najstarszej swej córki z sy­
nem prezesa dywanu Wołoskiego, Alexandrera 
Filippcską. Ponieważ w  publiczności panowała 
opinia , źe młoda xiężna synowi hospodara Moł­
dawii była przeznaczona, przeto pogłoski o wła­
ściwym celu zjazdu x iąźą l  w Fockscbau, wia­
ry  nabyły. Było albowiem słychać,  że oba 
dwaj xiążęta zamierzyli w Focksehau z pdsłan- 
nikicm rossyjskim naradzić się względem ko­
nieczności całkowitej reformy organicznego s ta ­
tutu W ołoskiego, lub przynajmniej względem 
zaprowadzenia jakiej nowej mstytucyi, któraby 
błędy staiutu zmazała lub zmniejszyła. Mówio­
no o ustanowieniu ciągłej rady s t a n u , któraby 
będąc na żołdzie x ięc ia ,  dostała wszelkie at- 
tr ibuta serbskiej rady S ta n u ; uważano bowiem 
teu środek za uajstósowniejszy do udzielenia 
rządowi Wołoskiemu większe; dzielności i z a ­
bezpieczenia go od intryg bojarów. Czas po­
k a ż e , czy pogłoski te są uzasadnione. Dziwne 
tylko je s t  odwoływanie1 się do serbskiej rady 
Stanu . której właśnie zupełna niezależność z rz u ­
ciła była xięcia Miłosza i xięcia Michała. T ru ­
dno pojąć, jakby instytut na tych zasadach u- 
tw orzony  inny skutek mieć mógł nad te n ,  iż­
by się stał nowym narzędziem w ręku  P o rty ,  
któraby senatorów kassowała, lub mocarstwa 
opiekuńczego, aby się dziś przechylić na stro­
nę oppozycyi b o ja ró w ,  a jutro na stronę ho­
spodarów o exyStcncyą swoję walczących, a o- 
boje tak trzymać na wodzy iżby j e  przy poda­
nej sposobności zamatować można.

SaO Kitiaitosei.

T e a t r  w  R i o  J a n e i r o . _
Pewien podróżny opowiada w  swoim opisie tej 

s t o l i c y  cesarstwa B r a z y l i j s k i e g o :  Miasto R i o J a n e j -  
ro ma 2 teatry Jed en  z nich jest bardzo obszer­
ny i odznacza się osobliwszą b u d o w ą  , która w sz a k ­
że tutejszemu klimatowi zupełn ie  odpowiada. W e 
wszystkich jej murach znajduje  *ię tak n a d z w y ­
czajna ilość dużych o tw o ró w , iż każda prawie 
ściana jak gd yb y  rzeszoto w ygląd a .  Te otwory 
ciągną się długiem i rzędam i, i w ych odzą  na ga-  
l e r y e , otwarte przystępow i powietrza. Siedzący
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tcdv w ewnątrz  widzowie b y w a ją  zupełnie w ten 
sam sposób orzeźwiani powietrzem; jak ptaki zam­
knięte w klatce. Z tą d  też dzieje się , iż pomirno 
niezljczoną moc gorejących tam ś w ia te ł ,  nieustan­
ny przyjemny cbłód przewiewa całą, budowę. Prócz 
tego jednak jest wszystka reszta , jako to gra, śpiew 
i t. d. niesłychanie l iche; jeden tylko g łó w n y  świe­
cznik zasługuje na pochw ałę  , gdyż jest niezaprze- 
czenie najpiękniejszym i najkosztowniejszym lam­
pion em , jaki rzadko w którym teatrze widzieć mo­
żna. W  tym nadzwyczajn je  obszternym i zupełnie 
napełn ionym gm achu, opowiada dalej nasz autor, 
mc widziałem więcej jak 3 ładne kobiety, i to 
w łosk ie  śpiewaczki. Brazylianki mają powszechnie 
czarne oczy, cienkie usta, podobnąż niższą część 
tw arzy , rzadki czarny w łos  i osobliwszą zielon- 
k o w a lo -b ia ła w ą  cerę , która nader przykre  w ra ­
żenie na cudzoziemcach sprawia. W  ich rysaęh 
widać ud aną, w ym uszoną oziębłość i odrażającą 
pychę. Po półrocznym jednak pobycie dostaji 
każdy cudzoziemiec takiejże samej zicloukowatźj 
cery.

Z ł o d z i e j  o b r a ż o n y .

Pewien elegant przystąp ił  do kassy teatralnej, 
w y j ą ł  ład n ą sakiewkę , w której po jednej stronie 
b łyszcza ło  z ło to ,  po drugiej s re b ro ,  i zapłacił  za 
bilet. Pó wyjściu z teatru pokazało się , iż mu sa­
kiewkę ukradziono, co go tern nieprzyjemnićj dot­
k n ę ło ,  iż dopiero na trzeci dzień spodziewał, się 
dostać znowu pieniędzy. M iałże tak długo siedzieć 
W  doinu? Nareszcie przyszła mu szczę-tiwa myśl 
do g łow y. Miął nadzwyczaj pię.me do grania niań­
k i , 'k t ó r e  przez 24 godzir. wyśmienicie za złoto u- 
cliodzić mogły . W ł o ż y ł  tedy 20 marek do sa ­
kiewki i poszedł znów wieczorem do teatru, gdyż 
mu się jeszcze tyle drobnych zostało ,  aby rnógl 
kupić bilet. Po teatrze w stą p i ł  do restauracyi i 
kazał sobie dać wieczerzę. C hcąc płacić , postrzegł 
iż  mu znowu sakiewkę ukradziono. Rozśmiał się 
tyin razem .i zdejm ował już pierścień z palca , aby 
go w  zastaw gospodarzowi z ł o ż y ć , gdy jakiś do­
brze ubrany mężczyzna doń p r z y s t ą p i ł , prosząc 
go na ustęp dla pomówienia z nim s łó w  kilka. Po­

Uoniesienia
N r  o. 197.

WYDZIAŁ D O C H O D Ó W  PU B L ICZ N Y C H  I SKARBU

W  S E N a C I E  r z ą d z ą c y m .

W olnego N iepod leg łego  i  ściśle N eutra lnego  
M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.

Na mocy npoważnienia Senatu Rządzącego 
z  d. 30 Grudnia r. z. N. 6504  D. G. S. poda­
j e  do publicznej wiadomości, iź w bióraoh W y ­
działu Dochodów Publicznych i Skarbu w dniu 
23  Stycznia r. b. odbywać się będzie licytacya 
na  sprzedaż 2 ,000  centnarów cynku wagi b e r ­
lińskiej za pomocą sekretnych deklaracy i, któ­
r e  na r ę c t  Senatora Prezydującego w W ydzia­
le Dochodów Publicznych i Skarbu składane 
być winne będą. Cena od której zaofiarowa­
nia czynionemi być winny, oznacza się na złp. 
34  za  jeden  centnar namienionej wagi. Ktoicol- 
w iek zatem je s t  w  chęci nabycia rzeczonej par-

stąpili obaj ku drzwiom , a tutaj zapytał  nieznajo­
my: , , Czy to panu ulwadzionó w czoraj w  teatrze 
20 napoleonków ?" ,/t’ak' jest mój panie.“  ^ R ó w ­
nież jak i dzisia< 20, jakże mam powiedzieć , m e­
dalionów?" „ T a k  jest ."  Na te s łow a nieznajomy, 
oddając sakiew kę, w y c ią ł  mu oraz tęgi policzek, 
m ó w ią c :  „Oto masz pan w  d o d a tk u , aby cię nie 
zbierała więcej ochota drwić sobie z uczciwych 
ludzi. Co powiedziawszy, znikł w  oka mgnieniu."

M e j e r b e e r .

Do nowej opery M cjcimeera, wchodzą dwie 
armaty, 2 1  koni, kilka szw adronó w  huzarów Z ie -  
thena , ciężką jc.zda t. d. Do marszu tryumfalne­
go należą bębny, trąby , tentent k o n i ,  buk armat, 
manewry jazdy i t. d. Przy tej okoliczności op o w ia­
dają anegdotę , że gdy przedstawiono pierwszy raz 
Spontyniego operę A lc y d o r ,  nazajutrz posąg Bli- 
chera znajdujący się na placu teatru opery, m ia ł  
W  ręku prośbę osnowy następującej: „Szanow ni 
rnieszkańcyr :przys łucbiwałcm  się w praw d zie  nie 
jednćj wojennej wrzawie , i dzięki zdrowej mojej 
naturze, nie poniosłem s r w a n k u ;  wczorajszego 
wieczoru przekonałem . s-ę , ,ż przysłuchując  się 
nowej operze, mógłbym o g łu c h n ą ć ;  dlatego p r o ­
szę w a s ,  abyście m nij  na inny plac przenieśli/''

P R Z Y J E C H A L I  DO K R A K O W A .

Oil dnia 10 do dnia 11 Sa/c&/ttł.
Nowińska Antonina ob„ Wodzicki W łafdysław  

h r „  z Polski; — Brandeburg Teodor^ Komar A n ­
na ob„ Jurkiew icz  ob. z córką, Fihauser ob. z 

siostrą, z Gali.cyi; - -  Dóbier E d w a rd ,  z Pruss.

Wyjechali z Krakowa.
Jakub o w ski Adam, Kirchner Otto, K leszczyń- 

ski Stefan, Kleszczyński Jakó b ,  Stradomski Roch  
ob., Gostkowski Floryan, Brzechwa J ó z e f  ob., do 

Polski; - -  Koziebrodzki Adam lir., Łan ckorońsk i  

Stanisław h r .? Brodzki Henryk do Galicyi.

Urzędowe.
tyi cynku ,  winien w dniu wymienionym przed 
godziną 2  z południa złożyć opieczętowaną de- 
klarącyą wedle formy poniżej w sk a z a n e j , k tó­
ra obejmować będz;e poświadczenie Kassy Głó­
wnej , iż w  takowej złożonem zostało radium  
, części  wartości cynku czyli kwocie 6 ,800 
złp odpowiadające; waruuki tej sprzedaży  każ­
dego czasu w biórach Wydziału przejrzanemi 
być będą mogły, z których je s t  najgłówniej­
sz y m ,  iż utrzymujący się przy licytacyi,  nale- 
żytość przypadającą w dni 14 w  Kassie Głów­
nej uiścić winien a po otrzymaniu assygnacyi 
z Wydziału po odbiór do hut Skarbowych w 
Jaworzniu udać się.

W zó r  do\ D eklarayi.
D e k l a r a c y a .

Mocą której podpisany na zasadzie w aru n ­
ków licytacyi w Wydziale p rze jrz an y c h ,  przez 
siebie zrozumianych i n rzy ję lych ,  deklaruje ni­



n ie jszym , i i  życzy sobie zakupić ‘2000  centna­
rów  cynku wagi berlińskiej ofiarując za kaźden 
centnar po złp. (wyrazić zaoiiarowaną cenę li­
terami) i na pewność tej deklaracyi część 
wartości cynku kwotę zip. 6800 w Kassie Głó­
wnej jak poświadczenie na wierzchu deklaracyi 
p rzekouyw a ,  złoźonem zostaje (wyrazić  datę, 
podpis w łasnoręczny, i miejsce zamieszkania).

O strzega s ię ,  iź deklaracye mają być pisa­
ne wyraźnie bez skrobań i poprawek pod nie­
ważnością.

Kraków d. 10  Stycznia 1845 r

( l r . )

Senator Prezydujący, 
J .  K s i ę ż a r s m  

Sekr. F. G ir  ller.

N r  o 7432.
TRYBUNAŁ 

W olnego N iepodległego i  ściśle N eutra lnego  
M iasla  K rakow a i  Jego Okręgu. 

W skutek  zgłoszenia.się Jana W róblewskie­
go i Maryanny z Wróblewskich Stypulskićj tu­
dzież Agneszki z Dzimbowiczów Wróblewskiej 
o przyznanie im spadku po Antonim W róblew ­
sk im , Janie Wróblewskim i Salomei z W r ó ­
blewskich Panikowej , składającego się z domu 
pod L. 31 i gruntu w Nowej wsi w gm. VIII. 
Zwierzyniec położonego; Trybunał na zasadzie 
art. 1 ‘2 ustawy hipotecznej z r  z w zywa pra- 
w'o ruieć mogących do spadku wyżej rzeczone­
g o , aby z prawami swemi do Trybunału w te r ­
minie 3 miesięcznym zgłosili się .pod rygorem 
przyznania takowego spadku zgłaszającym się. 

Kraków d. 2  Stycznia 1845 r .
Sędzia Prezydujący,

J .  P a  r e ń s k i .

( l r . )  Lasocki Sekr.

N r  o 5. ‘ ’
TRYBUNAŁ 

W olnego N iepodległego i  ściśle N eutralnego  
M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.

Gdy P. Zuzanna Adamska wniosła prośbę 
o przyznanie je j  spadku po niegdy Kar,,lu Bo­
reckim testamentem urzędowym jej zapisanego, 
a składającego się z summy złp. 53(5 na ka­
mienicy pod L. 41 w gminie I. ubezpieczonej, 
tndzież z ruchom ości; przeto Trybunał po w y ­
słuchaniu wniosku P ro k u ra to ra , stosownie do 
art. 12 ust. hyp. z r .  z. w zyw a mogących mieć 
prawo do powyższego spadku, aby w zakresie 
3 miesięcy, z stósownemi dowodami zgłosili 
s ię ,  w przeciwnym bowiem razie spadek ten 
zgłaszającej się przyznanym zostanie.

Kraków d. 8 Stycznia 1845 r.
Sędzia Prezydujący.

J. Pareński.
( i r . )  Sekr. J^asocki.

N ro . 7136.
TRYBUNAŁ 

W olnego N iepodległego i  ściśle N eutra lnego  
M iasla  K rakow a i  Jego Okręgu.

W z y w a  sukcessorów Franciszka Jaczewskie­
go w  dniu 2  sierpnia r. b. zm arłego , aby po 
odbiór kwoty złp. 449 gr. 20  z sprzedaży ru ­
chomości po tymże pozostałych, pochodzącej, i 
w depozycie Sądowym znajdującej się, w p rze­
ciągu miesięcy trzech z slosownemi dowodami 
do Trybuuału zgłosili s i ę , pod rygorem wpro­
wadzenia skarbu publicznego, w posiadanie te j­
że kwoty.

Kraków d. 11 Grudnial844 r.
Sędzia Prezydujący

J .  P a k f . n s k i .

(3r.)  Sekr. Lasocki-_____ _

TRYBUNAŁ
W olnego N iepodleg łego  i  ściśle N eutralnego  

M iasta K rakow a i  Jego O kręgu .
W zyw a prawo mających do kwoty złp 30 

gr 7. w massie Józefa Bisztyga w Rcpozycie 
sądowym znajdujących śię, aby z dowodami pra 
w a iih  do massy zw yż powołanej » ykazać zdol- 
niemi w przeciągu trzech miesięcy zgłosili się pod 
rygorem wprowadzenia Skarbu Publicznego 
w posiadanie

Kraków d. 19 Grudnia 1844 r.
Sędzia Prezydujący 

M ioduszewski 
(3 r .)  Sekr. Lasocki

Doniesienia prywatne.

R E A L N O Ś Ć  w  G m nin ie  I  
I X .  n a  p rzedm ieściu  P i a -  |  

|  s e k  pod  N .  1 0 9  i 1 0  po łożona s k ł a -  S 
^ da jąc a  s ię  z dom u d re w n ia n e g o  i m u -  f  
5 r o w a n e g o  w  p o ło w ie  p i ę t r o w e g o ,  2  p a -  
|  w ilo n ó w  p ię tro w y c h  s ta jn ie  sk lep ione ,  |  
|  w o z o w n ią ,  s k ł a d y  n a  siano i p o k o je  |  
ę  m ie sz k a ln e  w  sobie m ie s z c z ą c y c h , t u -  5  
^  dzież z o g ro d u  w a r z y w n e g o  i o w o -  S 
£ co w e g o  p r z e s z ło  dvfa m o rg i  r o z l e -  jj 
|  g ł e g o ,  n o w ą  m u r o w a n ą  O ra n ż e ry ą  « 
|  z a o p a t r z o n e g o , j e s t  z  w o ln e j  r ę k i  |  
S do s p rz e d a n ia .  O cenie i w a r u n k a c h  |  
2 s p r z e d a ż y  dow iedz ieć  się m ożna w  |  
S R e d a k c y i  G am ety K r a k o w s k ie j .
|  C 2 r . )  |

Z "dniem 12 Stycznia r .  b. w domu pod 
| M | N  101 przv ulicy Grodzkiej otwiera się 
lOKSBsprzedaź PIW A  BAW ARSKIEGO,
jako  te ż  przyjmuje wszelkie zamówienia i ob- 
stalunki S zczurow sk i.


